
Z  Petersburga 24 lutego. W  imiennych N a j­
wyższych rozkazach JEG O  JM PE R A rl  ÓR SKIL Y 
M O ŚC I, danych Rządzącem u Senatowi, rok 11 1812, 
wyrażono: 1 ) Dnia 12 lutego Ukazem Naszym, pod 
dniem i4  sierpnia^ przeszłego 1811 roku, pozwolono 
przyym ow ać do obowiązków w kancellaryach, dokan- 
cellaryi Senatu i do departam entów  minister у ów ludzi, 
obowiązanych do płacenia podatków skarbowi. Moc 
tego ukazu ROZCIĄGAM Y teraz i na część szkol­
ną, postanawiając, izby ludzie, celuiący talentam i i po­
siadaniem umiejętności lub sztuk pięknych, ze stanu 
wolnych ludzi, tudzież uwolnieni przez szlachtę, to­
w arzystw a mieskie i_ kupieckie, dla w ejścia do służby, 
po przedstaw ieniu m inisterjum  oświecenia, przez R zą­
dzący Senat byli utw ierdzani w służbie po części szkol­
n e j ,  z wyłączeniem ich w ty itrze czasie z popisu po­
datkowego, w którym  się dotąd znajdow ali. Na tey 
zasadzie U T W IER D ZA M Y  teraz w służbie takow ej 
zńayduiących się: w7 U niwersytecie moskiewskim, ze 
stąnu wolnych ludzi, Daniela Raszyna, Jana Wolkow-a 
i Artenaiego Drozdowa; w Uniwersytecie Kazańskim 
także ze stanu w o le g o , Leona K ri u ko w a i Nauczy­
ciela Szkoły pow iatow ej Rohaczewskiey* w gubernii 
mobilew7skiey ze stanu m iejskiego D am iana podaszew- 
skic-yn, RO ZK A ZU J.' C wykassować ich 2 po piso w 
podatkowych, w których się znayduią. 2 dnia 26 
stycznia. N aczelnika wydziału celnego Radziw ił- 
łowśkiego K onsyliarza Nadwornego Chi uszczowa 
M ian niem y konsy Harzem Kolłeskirn.

W  Im iennych Na у w yżs z у c h JEG O  JM PER A- 
T O R S K IE Y  MOŚCI rozkazach, objawionych R  żą­
dlącem u Senatowi roku teraźniejszego з )przez M inistra  
sprawiedliwości dnia i 5 stycznia. W  nadgrodę gor­
liw ych prac urzędnicy, zostający pod zw ierzch­
nością R ady opiekuńskiey P etersbursk ie j naym iło­
ści w iey mianowani, Assesorowie Kolescy K onsylia- 
rzam i nadw ornym i: Bazyli Hol i < ki Nauczyciel
M atem atyki i F izyki w Szkole handlowcy, Аіехѵ Bol- 
szakow expedytor R ady, Bazyli M orkownikow Buch- 
ha lte r starszy R ady, A lexander H a wr ryło w7 Kom m is- 
sarz domu sierót, Symon O braszczykow dozorca do­
mu w dów , A lexander Szteyhe m aior pierw szy do­
zorca domu sierot; Assessorami Koleskimi: Sergiusz 
Steblew Sztabs-D oktor szpitalu ubogich i Bohdan Di- 
cheus Sztabs-Doktor domu sierot; K onsyliarzam i ty ­
tularnym i, ze starszeniem  w ysłużenia w rangach te­
raźn ie jszych  lat praw em  przep isanych , Sekretarze 
Kolescy: Bazyli O lw ajzew  policmeyster domu wycho­
w ania w G atczynie, Bazyli Tym ofiejew pomo­
cnik żurnalisty w R adzie, Tym oteusz Artemjew 
dozorca obiezdny Domu wychow ania Sekretarz 
K onsyliarzem  tytularnym, bez starszeństw a: W il­
helm  W igner rangi lo tey  klassy B uchalter przy 
m anufakturach Alexandrowskich; Guberscy Sekretarze 
m ianuią się Sekretarzam i Kolleskiemi: M ikołaj P a - 
włowski zostaiący w  rękodzielni alexandrow7skiey przy 
zakładzie m echanizmu, Jan K otkin będący w tey że 
rękodzielni przy budowlach i w nętrznych machinach, 
Jan Eychw eld żurnalista R ady, A lexander K pbiaki 
zostaiący w obowiązkach przy Radzie, A lexander M or- 
kow nik pornocuik E xpedytora w Expedycyi kassy za­
chow aw czej, Paw eł B ielaiew  pomocnik Buchaltera w 
Buchalteryi ogólnej, Jan Jkonnikow7 zostaiący w domu

sierot gatczyńskim w  obowiązku zakupowania rze ­
czy; Kolescy Rejestratorow ie Sekretarzam i guberskie- 
mi: Paw eł W asiljew  Sekretarz w Expedycyi fundu­
szów7, Jan Siemienow zostaiący w Buchalteryi ogól­
n e j  , G rzegorz Iw anow  zostaiący w domu wdów7, Ba­
zyli Lehiediew  i Jakub Sauharow dozorcy uczniów 
w domu sierot, Аіеху Kozłowski zostaiący w expę­
dy cy i zastawnych włości, A lexander W asiljew w rę­
kodzielni AlexandroVvskiey7 Andrzey Boinem an Na­
uczyciel K alligraffii francuzkiey i njemieckiey W doinU 
sierot i Eliasz AleXiejew dotąd w  randze i 4 klassy; 
Kołlęskimi Regestratoram i: Stefan Dmiti yjew капсеПа- 
rzysta w expedycyi edukuiących się sierot płci óboiey; 
M ikołaj Iwanow pisarz, Аіеху Szyrajew nauczyciel 
literatury  rossyiskiey w domu Gałczyńskim sierót do­
tąd w randze rejestratora guberskieg% Jan Stojipe na­
uczyciel pięknego pisania w tymże domu; i Jan Su- 
daruszkin, dotąd inaiący rangę i 4 klassy; zostaiący 
w expedycyi sierot edukuiących się płci oboiey*
2 ) Przez M inistra sprawiedliwości; dnia 15.1 styczuia  
zostaiący w  iszym  oddziale 2 departam entu R zą­
dzącego senatu Sekretarz Kolleski Teodor BerdnikoW; 
za szczególniejszą pracowitość, okazaną w7 pełnieniu 
sw7ych obovyiązkow N a ymiłości w i e j  mianowany K on­
sylia rzem tytularnym ; 5 ) Przez M inistra polićyi-, dnid 
4  .lutego JEG O  J M PER AT C R S K A MÓSC rd /k a- 
zać raczył, urzędników7 zostających w kommendach 
policyjnych cUagońskich obu stolic mianować odtąd 
rangam i woyskow.emi, klassom i« h odpow iędnieńii 1 
o awansach dla nich przekładać JEG O  JM L EIl A TO R- 
SK 1EY  MOŚCI przez M inistra policji. 4 ) h  zez M i­
nistra s iły  zbrorney morskiey, dnia o stycznia. Me- 
dyko-chirurg Arnhold, zostaiący pod zw ierzchnictwem  
w ydziału m arynarki za czyniop^ postrżezdhia w sztuce 
lekarsk ie j, a pochwalone przez radę lekarską, z roz­
kazu JEG O  JM FE R A T O R SK IEY  MOŚCI nagrodzo­
ny wyższym stopniem rangi. 5 ) Przez Kontrolera 
państwa , dnia 10 stycznia. Dobrowolski sekretarz gu- 
berski w nagrodę go rliw ej służby w expedycyi re ­
w iz ji rachunków  państw7a, otrzym ał rangę sekretarza, 
kolleskiego. 6 ) Przez M inistra policyi. Dnia *6 
stycznia. Naymiłościwiey mianowany podpułkow ni­
kiem, Domraczeiew, dotąd w randze 8mey klassy^ 
zostaiący w  komendzie P etersbursk ie j policyjnej d ra - 
gońskiey i zostaw7uie się przy  tychże obowiązkach* 
7 J Dnia Л2 stycznia. A rchitekt kolegitilny Ałferow 
za gorliwą służbę przy G ubernatorze w oiennym  pe­
tersburskim  m ianowany K onsyliarzem  tytularnym . 
Dnia n3ste,go stycznia. Za gorliwą służbę m istrzów 
pożarow ych w etacie po lic ji P e te rsb u rsk ie j N ay­
miłościwiey nadgrodzono rangam i regestratorow  
koleskich. Dnia *8 stycznia. Po zaświadczeniu przez 
zw ierzchność w pełnieniu obowiązków swoich, Sekre­
ta rz a  oddziału cywilnego przy zarządzającym  gu b er­
niam i Astrachańską i K aukazką K onsyliarz ty tu larny  
Czuksin Naymiłościwńey mianowany assesorem kolles­
ki in* T ey ied a tty . W  nagrodę gorliw7ey służby Szlach­
cic Janowski zostaiący przy G ubernatorze Wojettrtjrtl 
Chersońskim, otrzym ał rangę R egestratora kolle&kiego. 
Dnia лд stycznia. Na przedstaw ienie zwierzchności 
o gorliwości w obowiązkach swoich porucznicy kw ar­
tałow i policyi m oskiew skiej, i 4 klassy fang Ddstbr i 
Jefimjew mianowani Sekretarzam i guberskimi* Dnia
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23 stycznia. M undt Prow izor apteki domu sierot 
przy  szpitalu ubogich w Petersburgu, za gorliwą służ­
bę, przez zwierzchność 'zaświadczoną, otrzym ał ran­
gę i 4 klassy— ( z  Gazety Petersb. Senac. )

Dnia 2 marca. Saratowski guberski Marszałek 
Hładkow, założywszy u siebie fabrykę sukienną, po- 
czątkowie o czterech w arsta tach , oświadczył chęć 
swoię dostarczania z niey do skarbu przez lat p ięć , 
po 2,000 arszynów ( około 2,5oo łokci litewskich ) su­
kna ciemno-zielonego, zaczynając od roku terażniey- 
szego 1812, prócz tego przykładaiąc się do powszech­
nego dobra, przedsiębierze rozszerzyć tę fabrykę i 
założyć farbiernią, a to dla tego, iżby obywatele gu- 
bernii Saratowskiey, chcący zakładać u siebie fabryki 
sukienne, niemie i potrzeby wyrobionych sukien prze­
syłać do mieyscl dalekich dla ufarbowania. JEGO 
JMPERATOR.SK.A MOSC, na uczynione o tern do­
niesienie M inistra spraw w ew nętrznych, nayłaskawiey 
rozkazać raczył, oświadczyć NaywyżSze ukontentow a­
nie dla poinienionego M arszałka, za tak chwalebne 
i gorliwe przykładanie się do w zrostu rękodzieł w oy- 
czyznie naszey.

Konsyliarz nadworny Dżunkowski, zostaiący w 
obowiązku bibliotekarza przy tuteyszey Akademii Me- 
dyko-chirurgiczney, naymiłościwiey mianowany K on- 
syliarzem kolleskim.

Dnia 2З przeszłego miesiąca, odprawiło się siódme 
posiedzenie Przyjaciół L iteratury  rossyiskiey. Czyta­
ne były dzieła następuiące: Obranie na cesarstwo M i­
chała Fiedorowicza Яо/72 a/zoH/ćrmapisane przez P. Lwo­
wa; *) M arzenia , z dzieł Schillera, tłumaczenie wierszem 
P. Szapocznikowa. ** ); Rozmowa o marności, napisa­
na przez Xiąźęcia Gorczakowa. ***); Rozprawa o 
sztuce Rymotwórczey, napisana przez A. C. Chwastowa, 
ciąg dalszy. **** J; D ruga część poematu heroikom i- 
czuego: Poszarpane szuby, napisanego przez Xiążęcia 
Szachowskiego. *****) Piąta xiązka pism czytanych na 
tych posiedzeniach, ostatnich dni wyszła z druku.
( Poczta połn. )

Z  M oskwy dnia jg  lutego. W czora pogrzebio- 
no tu  zwłdki zeszłego Xiążęcia Italiyskiego H rabi A. A. 
Suworowa Rymnickiego, które, po odprawionem na­
bożeństwie żałob nem , przyprow adzono do kla- 
sztorń Zmartwychwstania pańskiego w bliskości 
tuteyszey stolicy znayduiącego się. Znaydowa- 
li się na tym żałosnym obrzędzie ci, których naydo- 
tkliw iey przenika zgon tak wcześny tego młodego- 
bohatera. ( Półn. poczta)

7j T ijlis  d. j6 stycznia. Dziś przyprowadzono do 
m iasta naszego z Baki ( na lin ii kaukaskiey ) C ia­
ło zmarłego Jenerała Xiążęc ia Cycianowa, który był 
główno-komenderuiącym w Gruzy i, a we trzy  dni pó- 
źniey, z należytemi honorami pogrzebione zostało w 
tuteyszym kościele katedralnym Syońskim , który z po- 
boźney gorliwości zeszłego kosztownie iest przyoz­
dobiony. W iadom o, że zwłóki te ukryw ane były bez 
pogrzebu w  Bace, od dnia 8 lutego 1806 roku, kiedy 
nieprzyiaciel, słabym się czuiąc do pokonania bohate­
ra  męztwem, zdradliwym sposobem zgon iego przy­
spieszył, pod m urarai tw ierdzy Bakińskiey. Smutny 
ten obrząd pogrzebu z naywiększą odprawił się wspa­
niałością, w* assystencyi woyska i licznie zgromadzo­
nych widzów; nabożeństwa pogrzebne celebrow ałJW . 
Barlaam  E xarcha całey G ruzyi, otoczony swietnem 
gronem licznego duchowieństwa, a Jenerał Leytnant 
M arkiz P auluzzi w ystaw ił wspaniały grobowiec ze­
szłemu. ( Półn. poczta)

Z  Wiednia i 5 lutego Perły , znaydywane w  niektórych 
austryackich rzekach, zaczynają ocucać uwagę publi­
czności odtąd, kiedy P. R yttin g  de Flammcnstern obw ie­
ścił w małem pisemku, o przestrzeni mieysc, w  któ-

ryuh się poław iaią perły  w Czechach. Podług bey 
wiadomości, rzeki Mołdawa i W aktaw a  wydaią od 
200, do 5oo pięknych pereł na rok: dziś pism a pa- 
tryotyczne donoszą, iż rów nież kilkaset pereł znale­
ziono we trzech niewielkich rzekach blizko Scharding 
w powiecie Jnn: a że ten pow iat ustąpiony iest Ra- 
w aryi, patryoci zatym austryiaccy żądaią, iżby czy­
niono wysiedzenia na rzekach wyźszey A ustryi i w 
Transylwanii, gdzie, iak wiadomo, znaydywano perły; 
ale podług raportu  urzędowego, w roku 1796, o per­
łach w okolicy Scharding przez X iędza Hlunyer 
uczynionego, w ypada, iż częstokroć potrzeba otworzyć 
wiele tysięcy konch perłow ych, nim się znaydzie 
iedna perła praw dziw a; zkąd wynika, źe"nakładyna 
dobywanie daleko przewyższać będą spodziewane ko­
rzyści ( Dzień. Pań. )

P . W ilhelmina Loewenthal, córka iednego z bankie­
rów  naszego miasta, w ieku lat 8 lub 10, piękny oka­
zała przykład czułości serca swoiego nad nieszczę­
ściami ludzi: oglądając rysunek, wyobrażający pożar 
Miasta Presnitz ( w Czechach ), tak mocno nim była 
poruszona, iż przedsięwzięła wspomagać nieszczęśliwych 
pogorzelców; myśl swoię odkryła kilku rowienniczkom 
iey wieku i w kilku dniach zebrała 100 złotych, 
które posłane zostały podług iey życzenia. ( Dzień. 
Państwa )

24 Lutego. P. Bauer kupiec i kommendant a r-  
tylleryi gw ardyi mieskiey w e Lwowie, zńaiomy inż 
ze swoich ofiar dla dobra publicznego, pisał do P. 
Wopaterni K om endanta arty llery i A ustryackiey, list, 
w  którym go uw iadam ia, iż ofiarnie 12 nagród, 
rozdzielić się maiącycli dla A rtylerzysto w, którzy by 
naywięcey okazali postępu w umiejętnościach w łaści­
wych ich broni. Dodał inne cztery nagrody szcze­
gólne dla żon żołnierskich, któreby się dystyngw owa- 
ły w dozorze około chorych A rtylerzysto w. Prosił, 
żeby te nagrody rozdane były w 12 dniu t. m. jako 
rocznicy urodzin Cesarskich. O fiarow ał jesz­
cze 6 nagród dla rozdania żołnierzom A rtylleryi, w 
dniu 19 marca, iako dniu imienin hrabiego Kollore- 
do, taynego Radcy, Feldm arszałka i D yrektora A rtyl- 
leryi, który z taką gorliwością zatrudnia się około u - 
doskonalenia nauk artyllęryyskich. ( Gaz. Frankf. )

Z  P aryża  26 Lutego. W czora Cesarz podpi­
sał umowę ślubną H rabiego Germain, iednego ze 
swych Szambelanow z Panną Konstancy i ą Houdetot.

W yrokiem  Cesarskim, podpisanyhi w  pałacu e- 
lizeyskim, d. 18 t. m. zastrzeżono, ażeby wszytkie akta 
w D epartam encie Symplońskim ( R plta WTalezyiska ), 
k tóre niemaią pew ney datty, były przynoszone do stem ­
plow ania i zapisania w  aktach, bez żadnych opłat, w 
przeciągu trzech  miesięcy, po których upłynieniu wszy­
stkie te  akta będą uw ażane za pryw atne.

28 Lutego. K ollegium  wyborowe departam entu 
M o zy  dolney w ybrały na kandydatów do Senatu za­
chowawczego P . Roemers Członka Ciała praw odaw ­
czego i P . Bergrave, a do Ciała praw odaw czego P P . 
Membrede P rezyden ta T rybunału  Cesarskiego w  Liege 
i Pana Leonarts M aira  z Achel. ( Dzień. Państ. )

24 Lutego. Donoszą z  Rouen, iż był pożar w  
mieście tern, d. 19 t. m. około godziny 5 ranney, na 
ulicy Kapucyńskiey: daw ny kościoł S. F ranciszka, a 
teraz od wielu la t, obrócony na magazyn, w  którym  
było wiele słomy siana i t. d. zgorzał z u p e łn ie , mi­
mo czynnego ratunku niezostało nad 4 ściany iego m u­
rów : domy pobliskie uratow ano. ( Gaz. fra n k f.)

Zaym uią się tu  około w ydania ważnego dzieła i  
wielkich nakładów potrzebującego. W iele  osób zna­
kom itych telentam i lub dostoieństwy staraią się do 
niego należeć, dziełem  tym będzie w ielki D ykcyonarz; 
H istoryczny Narodowy, znany pod imieniem Moreri7

* ) K ładziem y dzieł tych tytuły rossyiskie Jzbranie na Cesarstwo M ichay ły  Feodorowicza R omanowe.
) M iecztaniia iz  soczynieniy Szillera , pierewod w Stichach.

*** ) Biesieda o Suietnosti.
" *x * ) Razsużdieniie o Stichotworstwie.

} Raschiszczennyia Szuby, w yraz , raschiszczennyia, znaćzyc może, poszarpane i porwane*
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przerobiony, dopełniony i  ohey mulący to wszystko, 
cokolwiek zajść  mogło od roku 1769 w którym  pier-,. 
■wsze nastało iego wydanie do czasów teraźniejszych.

Z  Chamberi 24 Lutego. D epartam ent tu te jszy  
doznał najw iększego zniszczenia przez powodzie i za­
pad nienia. W  dniach i 5 i 16 ciągłe były dyszcze i 
w ia tr ciepły : term om etr podniósł się wyźey na 8 
stopni nad kres topnienia śniegu ; r z e k i , poto­
ki i strum ienie poroznosiły wszędzie groble i 
tam y, wody praw ie przez s 4 godzin utrzym yw ały się 
w takiey wysokości, iakiey niezaym uie pamięć źyią- 
cych. W sie i pola były zalane, gościńce i drogi wo­
dami się pokryły i niezm iernie uszkodzone zostały, 
groble i mosty poznoszone, bieg gońców i sztafet zu­
pełnie przerw any, w iele wsi i miasteczek poopuszcza­
li mieszkańce. Miasto Chambery najw iększych dozna­
ło klęsk, niektóre części iego bardzo wiele ucierpia­
ły  5 rozlew  rzeki Leysse tak był w ielki, ze woda do 
domów, blizkich iey grobli, przez okna się lała. W ie ­
le ludzi zginęło: iedni stali się ofiarą gorliwości, d ru­
dzy odeb ali straszliwą karę nieroztropności swoiey. 
[Dzień, pań.)

Z  Sain fiB rieux d. 20 Lutego. Dziennik D epar­
tam entu brzegów pulnocy ( des Cotes du N ord) zawie­
ra rapport P. le М аоих  Professora H istoryi natui al- 
ney do Barona B oulU , Prefekta pomienionego D epar­
tamentu, z które o kładziemy wyciąg „ Rybacy z Plou- 
bazlanec, napotkali 70 ogromnych Deljinów  morskich; 
z których ośmielili się zrobić sobie polowanie. Jeden 
z tych morskich olbrzym ów, zostawszy ranionym, ra­
tow ał się ucieczką na b r z e g d r u g ie  za rńmże poszły. 
W ybrnąw szy na ziemię i pozbawione żywiołu swoie- 
go, przez kilka dni wciąż, walczyły ze śmiercią; p rze­
raźliw e wydaiąc leczenia, do ryku podobne. Okropne 
to widowisko czułością i strachem przenikało patrzą­
cych. W liczbie tey było 12 samic, a najw iększa z 
nich miała długości stop 19, a obwodu naywiększego 
10 stop. P. le М аоих  z w ielką pilnością 1 uwagą za­
stanaw iał się nad temi zw ierzętam i i wniósł ze one 
należą do rodzaiu Delfinów, które tak ciekawie opi­
sał P. Lacćpćde; zdawało m u się, że one są z gatun­
ku ieszcze nieopisanego. Jedno z tych zw ierząt zosta­
ło  przysłane do Paryża, z rozkazu Cesarza oddano do 
M uzeum  H istoryi natu ra lne j, znany anatomik P. Cu- 
vier potw ierdził zdanie P. le М аоих . ( Dzień. pań. )

Z  M adrytu jo Lutego. D. 7 t. m. Markis Rio  
M ilanos rządca p row in c ji G uadalaxara , na czele 700 
ludzi piechoty i 4oo iazdy, zniósł kupy, kra у ten na­
pastujące ; które razem  składały korpus 3,5oo ludzi 
pod rozkazam i Empecinado. 1,127 w ziął w niewolą, 
m iędzy nimi 25 Office rów7; resztę zabitych lub ra ­
nionych na polu bitw y zostawił.

Jenerał Expert, rządca Segovii, dowiedziawszy 
się, że oddział kupy Abrila  zajął M arzoleia , wysłał 
w  nocy, z pierwszego na 2 t. m, 100 dragonów z 18 
regim entu  i tyleż żołnierzy^ 2 regim entu kastyli- 
skiego, oddawszy dowodztwo M aiorowi Bourbaki. 
Officer ten  tak taiem nie i spraw nie prow adził swo­
ich, iż poymał naczeln ika , zwanego Fedro Pablo , 
Porucznika Abrilowego, w ziął 17 k o n i, a resztę roz­
pędził. ( Dzień. pań . )

Z  M edyolanu 6 Lutego. K ró l codziennie każe 
odbywać ćw iczenia na nowym placu W ojskow ym  Ga­
po di Chino, w yprow adzając po iednym lub dwa regi­
m entów  licznego naszego garnizonu/ wszystkie korpu­
sy woysk Neapolitańskich, na p row incjach  stojące, 
pow inny na przem iany przychodzić tu dla ćwiczeń.

T ran sp o rt drzew a okrętowego z  A bruzzy  przez 
góry Appeninu do budowy okrętów  w  tu te jszym  mie­
ście i  Castella Marę zawsze iest znaczoyy wielką licz­
by ludzi i koni zaymuie. K ró l raz lub dwa razy 
na tydzień odw iedza w arsztaty i  hojnością zachęca 
pracujących do roboty.

Od dwóch Miesięcy K ró l tu  ustanow ił szkołę 
Praktyczną, w  k tó re j podług sposobu podanego od

*) Metr iest łokieć litewski л i cal ów j §

Guerazzi robi się cukier z kasztanów. A ie  do Świad­
czenia czynione okazały się pom yślnem i, dla tego 
szkoły podobne m aią bydź założone w różnych P ro ­
w incjach.

Dnia 4 t. m. odprawiło się uroczyste otw arcie 
szkoły politechnicznej na rozkaz K rólew ski założo- 
ney. Pan Iz/gzzy Jenerał Inspektor A rtyleryi miał mo­
w ę do licznie zebranych uczniów, w  k tó re j przedsta­
w ił dobroczynne zam iary M onarchy w ustanowieniu 
podobnej szkoły, [z  Gaz. frank/. )

Z  Medyolanu j 6 Lutego. W yrokiem  Y ioe-K róla 
W łoskiego zabroniono iest utrzym ywać plantacyy ry­
żowych, w odległości n a jm n ie j 8 tysięcy m etrów  * ) 
od naszej stolicy, dla tego, że one zaraźaią powietrze 
wilgotnemi Wyziewami, a tem samem są szkodliwe 
zdrowiu mieszkańców. G runta używane dotąd na 11- 
praw ę ryżu inne odbiorą przeznaczenie. ( Korr. hamb.)

Dnia 26 lutego. W yrok Cesarski pod d. 17 
stycznia r. b. stanowi dla królestw a W łoskiego 
co następuje’; żadne miasto, żadna gmina, ani publi­
czny iaki instytut nie mogą na przyszłość używać 
szczególnego herbu, ieżeli do tego patentem Cesarsko 
Królewskim nie są upoważnione. Dla otrzym ania her­
bu udać się trzeba do K anclerza pieczętarza koronne­
go, Dobre miasta złożą za herb opłatę, w yrokiem  d* 
12 kwietnia 1809 r- ustanowioną dla tytułu Xięcia 5 
miasta maiące dochodu rocznego 10,000 liwrów, zapła­
cą cenę ustanowjoną dla H rab ió w ; maiące zaś mnie у 
dochodu, cenę Baronów. W szystkie inne miasta i  
gminy złożą opłatę K aw alerów , a instytuta publiczne, 
Baronow. Miasta nieupoważnione do używania her­
bu, będą iedynie miały wyrażone na pieczęciach na­
zwisko swoie.

Inny wyrok Cesarski pod tymże dniem stanowi, 
iakim sposobem na przyszłość w królestwie W łoskiem 
obchodzić się należy z podrzutkami, dziećmi od rodzi­
ców opuszczonemi, i sierotami. W  każdym okręgu na 
przyszłość p rzy n a jm n ie j i eden ma bydź dom, w któ­
rym podrzutki i opuszczone dzieci przyjm ow ane będą* 
Dana im będzie natychmiast mamka, ieźli tego potrze­
ba, od kturey albo też od inney kobiety do szóstego 
roku pielęgnowane będą, a potem chłopcy do włościan 
lub rzemieślników na dalsze wychowanie oddawani. 
I o  skończonym lis ty m  roku należą do rozrządzenia 
M inistrów woyny i m arynarki. Toż samo rozutni,eć 
się ma o sierotach. Na utrzym anie podrzutków , 
dzieci przez rodziców opuszczonych i sierot w yzna­
czona iest corocznie summa 6ot),000 liwrów. Dzieci 
płci żeńskiej od roku 12go oddawane będą do miast, 
w których są rękodzie ln ie , dla zatrudniania ich w 
sposób użyteczny robotami ręcznemi. K aleki i dzieci 
słabowite oboiey płci poruczone są pobożnym instytu­
tom na wychowanie, a w pewnym wieku podług zda- 
tności do użytecznych robot użyte będą. C hłopcy , 
którem i M inister woyny lub m arynarki nie rozrządza; 
mogą się uczyć rzemiosła, lub sztuki iakiey. Obowią­
zani są panu swemu do s 5 roku bezpłatnie służyć, 
ale maią od niego stół, odzież i mieszkanie.

Dnia 19 b. m. przybyli tu X iąźe Abrantes ( Jrał 
Junot) i Jrał Gouyion S t Cyr. X iąże Abrantes^ zabawi­
wszy kilka dni, w dalszą puścił się podróż.

W iadomo, izx m ówcy rządu podali byli Senatowi 
stan dochodów i w ydatków na rok 1812* W tedy 
Senat mianował kommissyią do roztrząśnienia tego 
stanu; poczem Senator Ѵепегі, członek tey Kommissyi, 
zdał w tey m ierze spraw ę iak następuie. „ Od po­
czątku roku 1802 do lgo stycznia 1811 , w ydatki 
K rólestw a W łoskiego wyniosły 770,480,613 lirów, a 
dochodu było 764.755,777 lirów, a zatem niedostawa- 
ło 15,734,834 lirów. K iedy inne kraie europejskie 
musiały się udawać do ru jnujących  ie środków, Mo­
narcha nasz zastąpił ten niedostatek nie nakładając no­
wych podatków, naw et wśrzód najzaciętszych Woien^któ- 
re  wieczny nieprzyjaciel stałego lądu utrzymywał* Prócz 
tćgo, zachodzi w wydatkach i przychodach r. 181 й
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nowe de f i  cii lam illionowe. Zaspokoił ie Cesarz-K ról 
wyznaczając ЗтіИ іопу z funduszu umarzającego, i da- 
iąc K rólestw u W łoskiem u 9 miłlionow lirów, pocho­
dzących z opłaty od towarów osadniczych, przedanych 
więcey daiącym w tey stolicy 11 a rachunek rządu F ran- 
cuzkiego. Jakże użyto 770 miłlionow lirów  przez po­
wyższe lat 9 ? Mniemać kto będzie, że poszły na zwy­
czajne  w ydatki ; bynaymńiey. Znaczna część tey sum­
m y obrócona na ustalenie pomyślności i świetności 
K rólestw a. Za czasów Konsulty Lugduńskiey K ró le­
stwo nasze miało i 5,ooo piechoty, a 1800 iaZdy; teraz ma
63,ooo piechoty, a 9000 iazdy. Początkowe urządze­
nie tego woyska wymagało 4o millionów. Nie mniey- 
szey summy potrzeba było na umocnienie tw ierdz K ró­
lestwa, założenie ludw isarni, koszar, i na różne po­
trzeby woienne. Budowa okrętow woiennych kosztu- 
ie 20 miłlionow ; droga Sympłońska łącząca Francyią 
z W łocham i kosztowała 5 miliionow, a wspaniały ka­
nał, łączący Ren z Po, i żeglowny kanał Rawski kil­
ka miliionow. Obrocono 6 miliionow na zaprowa­
dzenie sądów sprawiedliwości, na założenie więzień, 
i do т о  w poprawy. Mennica Medyolańska, WTenecka 
i Bonońska w dobrym są stanie. Do dnia 1 stycznia 
r. b. Wybito w nich pieniędzy za 7 miliionow lirów  
w  złocie, za 60 przeszło miliionów w sreb rze , i zna­
czną ilość monety zdawkowey &c. „ P rzyiął Senat Je­
dnomyślnie plan przychodów i wydatków na rok 1812, 
i  uchw alił adres podziękowania Cesarzow i-K rólow i.

Z  Kasselu 2 Marca. D zień wczorayszy był prze­
znaczony na rozdanie chorągwi dla gwardyi na miey- 
sce spłonionych w pożarze d. 24 Listopada. Na ob­
chód ten zgromadzonego woyska róźney broni było 
do 10,000. K ról stosowną do okoliczności miał mowę. 
K rólow a w orszaku dam pałacowych i pierwszych 
Urzędników' dw oru była obecną temu obrzędowa,po któ­
rego ukończeniu З00 Officyerow zaproszono do stołow, 
na czele których znaydowali się Jenerał Kapitan! i Adju- 
tanci K rólewscy. ( Korre$p. hamb.)

Z  Kopenhagi 3  M arca . N ikt u nas nie pamięta 
zimy tak łagodney, iak tegoroczna. Na wyspie F i-  
onii kwiaty znaczynaią się ukazywać i na wielu drze­
wach wcale znaczne są pączki; lecz to naygodnieysza 
uwagi, że w mieyscach na słońce wystawionych, wi­
dziano fiolki ieszuze między Boźym-Narodzeńiem a 
nowym rokiem. W  Zelandyi w tymże miesiącu z i- ' 
mno nieprzechodziło trzech stopniów, podług Reau- 
mura, a śnieg nigdy n ie trw ał przez 24 godziny 
( Korresp. hamb. )

Zupełna Subskrypcya na U niw ersytet w Chrysty- 
anii ( w N orw ergii) dochodzi 686,778 talerów  kapi­
tału , a 10,069 talerow  dochodu rocznego; 3,960 ka­
pitału  (w  różnych produktach) 680 beczek Jęczmie­
n ia i 215 beczek owsa na rok. Tow arzystw o dla 
dobra Norwergii, którego K ról raczył bydź protekto­
rem , składa się z 2,110 Członków, z których З7З są 
z  Chrystyanii, a 162 z Kopenhagi. Tow arzystw o to 
w iele się iuż przyłożyło do dobra kraiu, osobliwie co 
do nauk i sztuk: w iele się ukazało D zieł szacownych, 
nowych, a wiele w krotce wyydzie z pod prassy, ma­
m y też kilka nowych edycyi Pisarzów  Klassycznych.

W  sobotę P. Knudsen Aktor T rupy  K rólew skiej', 
ozdobiony O rderem  Duńskim  ( Danebrogue) ma dadź
j w W  ilnie 
dnia M arca

Barom etr 
cale linie

Term om etr
stopnie

Odmiany
pow ietrza

i 3 z rana 27 3 4 — 7
i1 po południu 27 0 9 + 1! pogodny

w w ieczór 27 1 0 + U 5
; l 4 z rana 27 1 2 + 0

po południu 2 7 3 0 *4" ° i pochm urne
1 w  w ieczór 27 4 9 — 5.5 J
45 z rana , ^7 7 5 9

popołudniu 1 27 8 • 1 Oą pochmurne!
1 w  wieczór 1 27 8 3 __ 7 11

reprezentacyią, z którey dochod pr zeznaczony iest dla 
ieńców woiennych duńskich, oraz dla wdów i sierot 
żołnierzy poległych na polu chwały.

Professor Fabricius wczora, ńa posiedzeniu Aka­
dem ii umieiętności, czytał rozpraw ę godną wielkiego 
zastanowienia i dostatecznie wypracowaną, o Obycza-v 
iach mieszkańców G renlandyi. ( Korres hamb.)

D. 22 Lutego. Stanęło na koniec, że w C hrysty- 
anii będzie nowa Akademiia Norwegska, k tóra hoy- 
nością M onarchy i ofiarami obywateli tego k ra iu  iest 
dziś bogato uposażoną i nauki mogą się zacząć od S. 
M ichała; wielu znakomitych uczonych będą w  niey 
Professorami, których pensye są znaczne, i stosowane 
do ceny zboża.

U rabia Gebhard de M o ltk e , K aw aler O rderu  
Duńskiego wielkiego krzyża, i w ielkorządca na wy­
spie Fionii, posiada bardzo rzadki zbiór obrazów  ró ­
żnych stro jów , mieszkańcom N orw egii właściwych., 
który w krotce z. pod prassy sztycharskiey w yydzie 
na widok publiczny. (Ao/r. hamb.)

W i a d o m o ś c i  R o z m a i t e
Piszą s Petersburga pod dniem 2 marca : „ Spie- 

szym y, dla ukontentowania miłośników oyczystych 
dzieiow  naszych , udzieleniem  wiadomości, która iest 
rzetelną i naymnieyszey wątpliwości niepmiłega, a w 
którey się zaw iera, co następnie :

„ Szanowany nasz H istoryograf P. Karamzin K cn - 
syliarz kolleski, pisze teraz siódmy iuż tom H istoryi 
Bossyyskiey. P ierw szy tom służy za występ i składa 
się z trzech działów : 1) o Narodach , które starozy■<- 
tną zam ieszkiw ały Rossyą i  w ogólności o Narodach  
sławiaĄskich ; 2) o Sławianach i innych narodach które 
składały państwo / ossyyskie; 3) o Charakterze fizycznym i 
i  moralnym starożytnych Sławian. W  drugim  tomie 
dzieje państw7a lióssyyskiego , od R uryka * ) do śm ier­
ci W łodzim ierza, w7 irzecim , od Świętopełka do Mści- 
sława w ielkiego; w czwartym od Mścisława do nayścia 
T a ta ró w ; w piątym od roku 1224 do D ym itra Doń­
skiego ; w szóstym od D ym itra do Samowładzcy Jana 
Bazylewrcza I. Tom  drugi, czw arty i szósty kończą 
się na prze bieżeniu stanu państw a i stanu cywilnego 
starożytney Rossyi, w jakim była za czasów ś. W ło ­
dzim ierza, przed nayściem Batijego i po zrzuceniu ja­
rzma Ha nów. T u są zebrane wiadomości o rządzie, 
praw ach cywilnych, handlu, monecie, sztukach, rze­
miosłach, literaturze, obyczaiach. „

„ Panow anie Jana Ba żyle w ieża I. iest począt­
kiem wszystkich wielkich rzeczy w R ossy i, niezgody 
biorą koniec, nikną udzielności, Rossyia nabj^ya nie­
podległości i potęgi; zaczynamy wchodzić w  stosunki 
z Europą całą i t. d. Póty same tylko kroniki były 
źródłam i dla H is to ry k a ; ale czasy Jana obfituią iuż 
w  pam iętniki dyplommatyczne ; H istoryia zaczyna bydź 
waźnieyszą i godnieyszą w iary. W iadom e są skarby 
naszego archiw um , ale P. Karamzin otrzym ał ieszcze 
bardzo wiele ciekawych rękopism ów s K rólew ca, tra ­
ktaty przym ierzów  Zakonu inflantskiego z N owogro­
dem, Pskowem i  Monarchami moskiewskimi; opisanie 
wojen od X IV  do XV. wieku. „ —  (półn. poczt.)

C e n a  T a r  g o  w a W  i l  e ń s k a

Od dnia 18 Lutego do dnia 6 M arca rub: kop
r«0 Zyta surowego 7 - —

B w Pszenicy - i 5
S 0 57 N Jęczm ienia - 8 — ,

и  S G ryki -  s 1 5 5o
a Owsa -  -  - 7 -  -

93 Grochu -
Faska Masła 3 5o
F u n t słoniny w ędzoney X i 5
F u n t m ięsa wołowego — 3
Assygnacya 100 rubli 25
D ukat -  -  - 3 —

W  rossyyskiey ortografii iest R iuryk, a nie Ruryk.

Z a  Pozwoleniem Cenzury W ileńskie j — W  Drukarni p rzy  R edakcji D OD A TEK
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D O D A T E K

D O  G A Z E T Y  K U R Y E R A  L I T E W S K I E G O

W  W IL N IE  DNIA 16 MARCA V. S. 1812 ROKU.

D o  p r z e d a z y
Komissyia mińska, na rozkaz mmisterium finan­

sów, ogłasza, ze na osnowie Nay wyższe o manifes­
tu  roku przeszłego 1810 w rześnia 10 przed a w ać się 
będą w mińskiey gubernii, w marcu idącego roku 1813, 
starostw a, w liczbie 5o maiątkow, opisanych niżey 
w  przyłączonych tu  tabellach. Życzący nabydź któ­
rykolw iek z tych m aiątkow , zechcą udać się do Iwiń­
ska, do komissyi ustanowioney przez dwunasty punkt 
rzeczonego manifestu, gdzię mogą dowiedzieć sie o 
wszystkich szczegółach,a w razie potrzeby wolno będzie 
obeyrzeć na mieyscu same maiątki— P ,zedai zaczyna  
Się w marcu na kontraktach. J

Tabella maiątkow skarbowych w Cmberńii M iń­
skiey przeznaczonych na przedaz przez licytacji a w 

■ M ińsku w miesiącu Marcu л8 і 2 roku.
, 2) Mai3tek M uchoiedy maiący 2 wsie. domów 

Włościan. 90, dusz męzkich 299, ziemi uprawney dzie­
sięcin 1717, sianoźętney dziesięcin 2002; pod lasem 
dziesięcin 716, 2) Starostwo Szyickie ma ące 3 wsie 
domó w włość. 63, dusz męzk. 33o, ziemi иргЛѵпеу 3815 
dziesięcin, sianoźętney 1002 dziesięciu, pod lasem 78З 
dziesięcin. 3) Starostwo Z achaisk ie , maiące miaste­
czko Zahalie, 7 wsi i 1 zaścianek, domów włościań­
skich 162, dusz męzk. 562, ziemi uprawney 44o8 dzie- 
sięcin, sianoźętney 458o dziesięcin, pod lasem 1З06
dziesięcin. T rzy  te maiątki leżą w powiecie R ze- 
czyckim. 4) Starostwo Lubonickie, i  folwark Lubo- 
nicki, maiący miasteczko Lubonicze i g wsi, w nich 
dymów włościan. 2 ig , dusz męzk. g3o, ziemi upra­
w ney 4 ySg dziesięcin, sianozęci isg o  dziesięcin, pod 
lasem i 865 dziesię. 2 folwark Stolpecki, maiacy wsie 
Stołpiszcze i Podrzecze, dymów włość. 5y, dusz męzk. 
ig 8 , ziemi upraw ney 766 dziesięcin, sianozęci y 24 
dziesięcin, pod lasem 483 dziesięcin 3 wieś Horodziec 
dymów włościańskich 26, dusz męzk. 117, ziemi u- 
p raw ney goo dziesię. sianozęci 658 dziesięcin , pod 
lasem 336 dziesięcin leży to Starostwo w powiecie 
Bobruyskim. 5) Starostwo Krasnosielskie, maiące mia­
steczko Krasnesioło i 11 wsi, dymów włościańskich 
go, dusz męsk. 24g, ziemi upraw ney З г65 dz. sianozęci 
870 dz. pod lasem 708 dz. leży w powiecie Wileyskim.
6 ) Starostwo Bernatowskie, dymów włościańskich 
4 , dusz męzkich 6, ziem i upraw ney 210 dziesięcin, 
sianozęci 21 dziesięcin, pod lasem 2З dziesięcin., 7 )  
Starostwo Chorobrowskie, ma tilk o  ziemi upraw ney 
97 dziesięcin, sianozęci 63 dziesięcin, pod lasem 4 dzie­
sięcin. 8 ) Starostwo Borkowskie, ma tylko ziemi 
upraw ney 17 dziesięć, sianozęci 10 dziesięć, pod la ­
sem 5 i dziesięcin, g ) Starostwo Krasnowskie ma 
trzy  wsie i 1 zaścianek, dymów włościańskich 20, dusz 
m ęzkich 56, ziemi upraw ney 5 i dziesięcin, sianozęci 
85 dziesięcin pod lasem 36 dziesięcin. ‘ 10 ) W oy- 
towstwa D rujsk iego  i Przebradskiego 2 folwarki z s 5 
wioskami, m aią dymów włościańskich 3g, dusz męz­
kich i6g , ziemi upraw ney 3oo4 'dziesięcin, sianozęci 
g 64 dziesięcin, pod lasem 1025 dziesięcin— L e ż ą ‘w 
pow iecie Dziśnieńskim. Prócz tych przedaw ane będą 

m aiątki wyrażone na osobnej, tu  p rzy łączonej

Tabella o maiątkach skarbowych, przeznaczonych 
na przedaz przez licytacyią  w M ińsku w marcu 18 я 2.

1 ) Starostwo Łoknickie, z włością Łoknicą, 
i  wsią Moroczną, d jm ow  43, dusz męskieh poddań

Skich podług re w iz ji 1З1; g ru n tó w * dw oru jch  pod 
rolą dziesięcin 8g i sążni ig o 4,pod sianoźęciami dzie­
sięcin 105 i sążni 564; gorzelnia 1, karczma 1, m łjn  
wodny i; gruntów  włościańskich, pod rolą dziesię­
cin 686 i  sążni 1762, pod sianożęcią dziesięcin 522 
1 sążni 2178, i nadto łąk wspólnych z graniczącym 
sąsiadem dziesięcin g35 i sążni 1208, koni 14, bydła 
rogatego sztuk i 5g, owiec i inney drobney trzody 2З6; 
na zawsze zostawuiących się przy tym majątku la ­
sów dziesięcin З76 i sążni 1200. W  zabudowaniu 
lest cerkiew  drew niana, dom gospodarski z budowla­
mi folwarcznemi i ekonomicznetoi. Leży w powiecie 
Pińskim o w iorst 5o od Pińska nad rzeką spławną 
Strumieniem.

5 ) Starostwo Ładoroskie, ze wsią Ładoroze, dy­
mów i 4, dusz rew izkich 70; gruntów  dworny eh" pod 
rolą dziesięcin 102 i sążni 238, pod łąkami dzies.74 
i sążni 3415 gorzelnia i ,  poło w ryb na xrzece Styrze 
u włościan gruntów pod rolą dzies. 1З1; saź. 1979 
pod łąkami dzies. 4g i sążni 88, tudzież łąk niepo- 
źytecznych, które mogą się obrócić na sianożeci, dzie­
sięcin 5oo; koni 20, bydła rogatego 82, owióc’i dro­
biu sztuk 27; nazawsze zostawuiących się przy tym 
maiątku lasów dziesięcin 253. Dom gospodarski z bu­
dowlami ekonomiczne mi. Leży w Pińskim powiecie 
przy rzece Styrze wpadaiącey do spławney rzeki P ry - 
pecia o Wiorst 3o od Pińska. J

3  ) Woytowstwo Mińskie,, nazw ane M alaw ki, w 
którem  mieszka sama szlachta. Gruntów' dwmrnych 
pod rolą dziesięcin 4oc i. sążni i 59, pod łąkami dzie­
sięcin 111 i sążni 670. Ryba poławia się na rzece 
Swisłoczy. Lasu na zawsze przy tym maiątku z o sta-. 
ie się dz. 1З9 i sążni 200. Leży w mińskim pow ie­
cie o 4 wiorsty od Mińska nad "Swisłoczą wpadaiącą 
do rzeki spławney Berezyny. P rzy  tym m aiątku kar­
czma Serebrzańska. G runtów  dwornych dz. з4  i Sąż. 
74, łąk dziesięcina 1 i sążni ю з 4,/ karczm a 1, zabu­
dowanie karczem ne, w powiecie Mińskim.

4 r ) C4 ™ maiątku Przylep , z 6 wsiami: dymów
poddańskich 75, dusz rew izkich 210; dw ornych grun­
tów pod rolą dziesięcin 7З i Sążni 1168, pod łą k a ­
mi dziesięcin 165 gorzelnia i ,  karczmy 2; ryba poła­
wia się na rzekach Usaźni i Domłynce, u włościan 
gruntów  pod ro lą dz. 674 i sążni i 385, pod łąkam i 
dz. 108 i sążni i 658; koni 64, bydła rogatego 89, o- 
wiec i drobiu 270; lasu nazawsze zostawuiesię przy- 
tym  m aiątku dziecięciu 58g, iest dwór fo lw arkow y. 
dom ekonomiczny z budowlami. Leży w pcieiM iń- 
skim o 35 w iorst od Mińska. P rzez tę majętność pb -  
nie rzeka Usaź w padająca do rzeki spławney B ere- 
zyny.^

o ) Zaścianek Pieczurany, w którym  mieszka sa­
m a szlachta: gruntów  dwornych pod rolą dziesięcin 624 
i sążni 192, pod łąkami dziesięcin 45 i sążni 290, 
karczm a 1; lasu przy  tym zaścianku dziesięcin 22 i 
sążni i 43o; leży w pcie Słuckim o wiorst 15 od N ie- 
świźa a o dziesięć od Kopyla.

6 ) Zaścianek Lewnieszczewicze, w którym miesz­
ka sama szlachta: gruntów  dwornych pod rolą dzie­
sięcin 77 * sążni 2280, pod łąkami dziesięcin 24 i 
sążni 951; lasu sążni 1 226, w pcie Jhumeńskim o wiorst 
s 3 od Nieświźa a o 10 od Kopyla,

7 ) Starastwo Półtoranowickie, składające się z ie- 
daey wsi tegoż imienia: dymów x4f dusz" rew izkich 
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5 i; gruntów dwornych pbd rolą dziesięcin 333 i sążni 
1618, pod łąkami dziesięcin 70 i sążni 3 2 2 8 ;  gorzel­
nia 1, karczma 1; u włościan gruntów dziesięcin i 95 i 
sążni ’дзу, łąk dziesięcin 62 i sążni 1060, koni 5, 
bydła rogatego 46, owiec i drobiu 4 y; lasu dziesię­
cin 342 i sążni 190. D w ór z folwarcznym 1 ekono- 
micznem zabudowaniem. W  powiecie pińskim o wiorst
16 od Pińska. . ,

8 ) Starostwo Załuzkie, z samey ziemi złożone: 
g r u n t ó w  dziesięcin 76 i sążni 271, łąk dziesięcin 2 i 
sążni 807; lasu" dziesięcin 55 i  sążni 445: w powie­
cie Pińskim o w iorst 27 od Pińska.

ę ) Starostwo Bulwickie, składaiące się z iedney 
w si Bulw icz; dymów 2, dusz rewizkich 8; ryba po­
ław ia się na Styrze; u  włościan gruntów dziesięcin 
42 i sążni 1269, łąk dziesięcin 9 i sążni 22o5, by­
dła rogatego sztuk 7, owiec i drobiu sztuk 2* lasu 
na  zawsze zostawionego dziesięcin 46 1 sążni 
2277: w powiecie pińskim o w iorst 28 od Pińska.

j  o у  Starostwo Płotnickie, składaiące się z iedney 
•wsi Płotnicy:, dymów 7, dusz rewizkich 20; u włościan 
gruntów  dziesięcin 532 i sążni i 355, łąk 220 i sążni 
509, koń ieden, bydła rogatego sztnk 2, owiec i d ro ­
biu 14; lasu na zawsze zostawuiącego się dziesięcin 
609 i sążni 614. Jestcerkiew . Leży w. powiecie P iń ­
skim o 'w io rs t 35 od Pińską. W  granicach tego ma­
jątku  płyną 2 rzeki spławne Styr i Prypeć.

■ u  ) Starostwo Jwanickie, z włokami horodnic- 
Idemi, składaiące się z iedney wsi Jwanicz; dymów 
6, dusz rew izkich 29; dwornych gruntów  dziesięcin 
87, i sążni 227О, łąk dziesięcin 24 i sążni 17865 u wło­
ścian gruntów  dziesięcin 4o i sążni 1743, łąk dziesię­
cin 20° i sążni 588; koni 3, bydła rogatego 16, owiec 
i  drobiu 2З: w powiecie Pińskim o wiorst 7 od P iń­
ska. e

12 ) Starostw9 Berezcckie, składaiące się z ie­
dney wsi Bereźec: dymów 10, dusz rew izkich 29; 
karczm a 15 na rzekach Styrze i P rypeci poławia sic ryba 
u włościan gruntów dziesięcin 171 i sążni 366, łąk i 32 
i  sążni 5o; koni 5;  bydła rogatego 26, owiec i drobiu 
i3  sztuk; lasu dziesięcin 169 i sążni 720; leży w pcie 
Pińskim o w iorst 4 g od Pińska. W  tym maiątku pły­
nie rzeka spław ną Prypeć tudzież zaczyna się Styr.

13 ) Starostwo Wysockie. Składaiące się z iedney 
wsi "Wysokiej dymów 9, dusz rewizskich 34, dw or­
nych gruntów  dziesięcin 85 i sążni 2,3 10 łąk 4izie- 
śiecirt 2З i sążni 2191, ryba poławia się na rzekach 
P rypeci i Strumieni: u włościan gruntów  dz. 79 isąź. 
іЗбд , łąk dz. 4 i sąż. 760, a ńadto pod biotem dz. 
«281 i są?. 1,662; koni 9, bydła rogatego 25, owiec i 
drobiu 29; dw ór folwarkowy z ekonomicznem zabu­
dowaniem leży w ptcie pińskim o 6 wiorst od Pińska. 
P rzez ten  maiątek płyną rzeki P ina i Strumień.

14) Starostwo Stachowskie, składaiące się z ie ­
dney wsi Sfcachowa: dymów 28, dusz rew izkich 96, 
dw ornych gruntów  dz. 125 i sąż. 1,248, łąk dz. З61 i 
sąż. 653: na rzekach P ripeci i Bobryce 3 tonie; u wło­
ścian gruntów dz. 189 i sąż. 1977, łąk dz. 2,5o2 i są­
żni 833; koni 9, bydła rogatego 48v owiec i drobiu 
sztuk 35, lasu dz. 296, i sąż. 48o: w tym maiątku iest 
dom folwarczny z ekonomicznem zabudowaniem. Leży 
w  ptcie Pińskim o w iorst 4g od Pińska. P rzez ten 
m aiątek płyną rzeka Prypeć i rzeczka Bobryka.

15 ) Starostwo Graiews zezy zna  , z samey ziemi 
składaiące się: gruntów dz. 19 i sążni 3o4, łąk dz. 1 
i  sążni 2,280; lasu na zawsze przy  tym maiątku zo­
stawuiącego się dz. 24 i  i sąż. 558, leży w ptcie Bo- 
bruyskim  o w iorst 10 od Bobruyska.

16) Zaścianek S z a ty łk i , w  którym  źyie sama 
szlachta: dwornych gruntów dz. 1,092 i sążni 253, łąk 
dz. З19 i sążni 1900, karczma 1, lasu dz. 94 i sążni 
720: iest cerkiew  dręwniana. Leży w ptcie Bobruy- 
skim o w iorst 70 od Bzeczycy a 0,76 od Mozyra. Przez 
ten  maiątek płynie rzeka spławna B erezyna, w pada- 
iąca do Dniepra.

17) Starostwo Kołaczewskie, składaiące się ze 4 
wsi: dymów podańskich 19, dusz rew izskich 67; grun­
tów dwornych dz. 80 i sąż. 1908, Ц к dz. 24 i sąz. 
7 4 o ; gorzelnia 1, karczm a 1, młyn wodny 1, u wło­
ścian gruntów  dz. 443 i sąż. i , 4 i 5, łąk dz. 46 i sąż. 7, 
koni 25, bydła rogatego 83, owiec i drobiu sztuk l i i ,

lasu na zawsze zostawuiącćgo się clz. 660 i sąż. i o 54, 
Cerkiew  murowana; dom pański i ekonomiczny z da l­
szym zabudowaniem, w ptcie W ileyskim  o w iorst 49 
od miasta W ileyki.

18) Starostwo Bytkowskie składaiące się z iedney 
ziemi: gruntów dz. io 4 isąź. 2224, łąk dz. 7 i sąz. i 45o, 
gorzelnia 1, karczm a 1, zabudowanie karczem ne i e- 
konomiczne, leży w ptcie wileyskim o wiorst 8 od 
W ileyki a o 1 od targowego miasteczka K urzeńca.

39) Woytostwo Załuskie , składaiące się z iedney 
wsi Załuźa; dymów n 4 dusz rewizskich 422, dw or­
nych gruntów dz. 210, łąk razem  z włoscianskiemi dz. 
4 6 /  i sąż. 227, gorzelnia 1, karczem 2, młynów wo­
dnych 2, i 1 konny, u włościan gruntów  dz. 1612 i 
sąż. 634, koni 17, bydła rogatego sztuk ЗЗ9, owiec i 
drobiu sztuk 226, lasu na zawsze przyłączonego dz. 
853 i sąż. 961; w  tym maiątku iest cerkiew drew nia­
na dwór i dom ekonomiczny z obszernemu budowla­
mi* leży w ptcie Bobruyskini o w iorst 100 od Bobruy­
ska a o 70 od Słucka.

20) Starostwo M igow skie , złożone z iedney wsi 
Migówrki: djm ów poddańskich 8 dusz rewizskich 27; 
dwornych gruntów7 dz. 67 i sąż. i 3 5 i ,  łąk dz. 36 i 
sąż. i5 o o ; karczma 1, młyn wodny 1, u  włościan 
gruntów dz, 68 i sąż. i 456, łąk dz. 25 i sąz4 i 55o; 
koni 12, bydła rogatego 5o, owiec i drobiu 45, lasu 
dz. 12 i sąi. 255; doili "arendarski i.zabudow anie eko­
nomiczne; leży na wielkim trakcie z Mińska do W U na 
w  ptcie Wileyskim o wiorst 47 od W ileyki a 38 od 
Mińska.

Uwaga: wyliczone w tey tabelli grunta .wszystkie  
są użyteczne, a zaś grunta pod, wioskami ogrodami , 
drogami, itzioranii i ruczaiami do rachunku niewchodzą.

5  W  folwarku W ierzkanie Zwanym, w ptcie Wileń. 
i P arafii Poboyskiey sytuowanym znayduią się do prze- 
dania, nawet na kredyt roczny, rzetelnym obywatelom , 
następne a 'ty  kuły : byd ło , owce, k o z y , konie staienne 
zuprzęzą , kocz, bryczki, kary dowożenia zboza, miedz 
browarna i kuchenna, oraz sprzęty pokoiowe, chcący co 
kupić zechce na dzień 26, 27, 28, marca in fundo te­
go folwarku przybydz a wszystko okazanym zn a jd z ie .

O s t r z e ż e n i e
1 Niżey podpisany nie będąc w7 stanie w tych t r u ­
dnych o pieniądze czasach swym acz w  małey ilości 
K redytorom  uiścić się, celem tymczasowego osłonie­
nia się od zaciętych w ierzycieli konwikcyi, i nastąpić 
mogących tradycyi żonie moiey JP. K atarzynie z 
W olskich Łopacińskiey star. Mscisławskiey kondycy- 
onalnie przy wydanym  od niey rew ersie i  dokumen­
cie dożywotnim mnie służącemi w roku 1810 dwa 
wydałem tranzakta, ieden oblig na summę sześćdzie­
siąt tysięcy złłcłi drugie pismo zastawne na folw ark 
Józefów od majętności Chin w powiecie dzi- 
śnień. guber. Mińskiey położony w summie 4o tysięcy 
złłch poi. Jakowre tranzakta zona moia uzyskawszy 
pod pozorem odwiedzenia familii swey wyiezdzaiąc z 
domu niżey podpisanego nietylko w7yraźone dokumen- 
ta, ale też własny rew ers i praw o dożywotnie p rzy- 
tym kleynoty, srybro, zegarki, miedź, bieliznę i inne 
mobilia zabraw7szy, od kilku miesięcy w  celu nie zw ró­
cenia się, przy siostrze swey przebyw a, z tego pow o­
du niżey podpisany wnosi iż obzałłna zona w yrażone 
tranzakta i summy na onych będące frym arczyć i  m ar­
notraw ić może tym łatwriev, iż • nic sama w  posa­
gu nie wniósłszy a zatym i tak znaczney summy nie- 
p łacił; a iak takowe tranzakta w anm kow ie nasta­
ły  i rew ersowane były ( to  w  mieyscu swoim dow ie­
dziono będzie) tym samym żadnego nie maiące w a­
loru, aby przez nikogo choćby naytaniey nabywane 
nie były, przez ninieyszą publikatę stosownie^ do m a­
nifestu w aktach ziem. Dzisnień. uczynionego ostrze­
g a m __D att w  Chinach 1812 m arca 7 dnia.

Józe f Łopaciński, 
W yiezdzaiący za granicę 

Podaie się do wiadomości, iż tuteyszy mieszcza­
nin żyd Jankiel M eierowicz rna wyiechać za granicę, 
kto ma do niego iaką p retensyą , niech się iawi do 
policyi mieyskiey w ileńskiej—- D att roku 1812 m ar­
ca 15 dnia.


